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T E L E G R A M Y  G A Z E T Y  H A N D L O W E J .
Paryż , 10 stycznia. N a posiedzeniu konferencyi reklama- 

eye ultimatum tureckiego, poddane zostały zbadaniu mocarstw, 
które są przekonane, ie  rządy turecki i grecki sumiennie 
wstrzymywać się będą od kroków, mogących zmienić status quo 
i utrudnić zadanie konferencyi. Mocarstwa odwołują się do 
umiarkowania Porty celem wstrzymania się z wykonaniem środ­
ków w ultimatum zapowiedzianych aż do zamknięcia prac kon­
ferencyi. Równocześnie wzywają Grecyę do przedsięwzięcia 
środków w celu powstrzymania nieprzyjaznych manifestacyj, 
oraz zbrojnych wypraw na lądzie i morzu. O uchwale konferen­
cyi uwiadomiono w Konstantynopolu i Atenach.

Warszawa, dnia U  stycznia.
P rasa półurzędowa pruska, k tóra do tćj' chwili nie przestała 

ostro polemizować przeciwko polityce austryackiśj, w najnowszćj p o ­
stawie Porty, tak względem sporu z Grecyą jak  konferencyi paryz- 
kiśj, upatruje dowód, że tym nagłym zwrote m nie jest obcy wpływ 
zagraniczny. W samćj rzeczy rząd turecki nie zdaje się postępować 
według jednego i tego samego stale wytkniętego kierunku. Kiedy 
bowiem z jednśj strony objaw ia usposobienie pojednawcze, jak  tego 
między innemi dowodzi złagodzenie rozporządzenia, dotyczącego wy­
dalenia z kraju  poddanych greckich, z drugićj widocznie bardzo n ie­
chętnie i opornie zgadza się na udział w konferencyi paryzkićj a przez 
organa swoje, ja k  „T u rąu ie”, robi tak  liczne zastrzeżenia, że takowe 
pomyślny rezu ltat konferencyi jako bardzo wątpliwy uważać pozwa- 
lają.

Nia brak  także innych wskazówek, że P o rtaa  pozornie tylko 
usposobioną je s t pojednawczo, w gruncie zaś od wojowniczych 
względem Grecyi nie odstąpiła zamiarów. Tak między innemi 
donosi do paryzkićj „L ibertć” korrespondent jć j carogrodzki, że 
w Konstantynopolu czekają tylko na zawarcie pożyczki 200 miljonów, 
o k tó rą  układają się w Paryżu, aby na nowo energicznie przeciwko 
Grecyi wystąpić. Równocześnie toczą się jeszcze układy między 
P o rtą  a rządem  egipskim, m ające na celu skłonienie vice-króla do 
powiększenia kontyngensu egipskiego, w razie wojny z arm ią turecką 
połączyć się mającego. Nareszcie mimo narad konferencyi paryzkićj 
uzbrojenia tureckie bez przerwy postępują dalćj. Siły armii lądowej 
pod dowództwem Omera paszy na granicy tesalskićj wzmocnione zo­
stały do liczby blisko 70,000 ludzi. W takiem położeniu rzeczy natu- 
ralnem  jest, żf, i rząd helleński nie zaniedbuje środków obrony. 
Pod tym względem doniosły ostatnie depesze telegraficzne o zamie- 
rzonem w Atenach zwiększeniu arm ii do 50,000 ludzi. Za przyk ła­
dem Turcyi, Grecya także siły swoje koncentruje na północnćj g ra ­
nicy.

Wojna dziennikarska ze strony P rus przeciwko polityce lir. Beusta 
tak zawzięcie podtrzymywana, ciągle jeszcze zwraca na siebie w wy­
sokim stopniu uwagę opinii publicznćj. W  kołach dyplomatycznych 
wiedeńskich obiegają o powodach które ją  wywołały pogłoski, zasłu ­
gujące tym bardzićj na powtórzenie, ile że w prasie austryackiśj do­
syć powszechną znajdują wiarę. Otóż niezadowolenie gabinetu ber­
lińskiego, hr. Beust głównie ściągnąć miał na siebie zręcznem krzy­
żowaniem zabiegów pruskich w Paryżu, mających na celu zyskanie 
sobie poparcia gabinetu tuileryjskiego. Po ustąpieniu m argr. M oustier 
zdawało się podobno mężom stanu pruskim, że p. Lavalette łatwo

będzie mógł być zyskanym dla myśli przekroczenia przez Prusy linii 
Menu. Starano się tedy o pozyskanie dla swych planów dzisiejszego 
m inistra spraw zagranicznych, autora noty okólnśj z 1866 roku, 
uznającego konieczność wielkich aglomeracyi państw. P rusy  miały 
przy tćj sposobności, jak  utrzym ują w W iedniu, wcale nie skąpić 
z ofiarowaniem różnych kompensat. W szakże gabinet tuileryjski nie 
przystał podobno na propozycye pruskie a hr. B ism ark miał się prze­
konać, że co się tyczy linii Menu zmiana w gabinecie tuileryjskim  nie 
spowodo wała żadnej różnicy w zapatryw aniu i że przekroczenie jć j, 
Napoleon jakdawnićj tak i teraz uważałby za casus belli. Ale równocze­
śnie i inne także z tych układów wypłynąć miało przekonanie, a mia­
nowicie, że nie istnieje przymierze francuzko-austryackie. Wrzawa 
przeciwko A ustryi podniesiona, miała bowiem równoczćśnie mieć na 
celu uwydatnienie owego przymierza; przypuszczano bowiem, że 
Francya wystąpiłaby energicznie w obronie A ustryi, gdyby z nią 
związana była tajemnem przymierzem. Skoro teraz owe przypuszcze­
nia okazały się błędnem i, dyplomaci wiedeńscy sądzą, że niebawem 
ustaną zaczepki dziennikarskie i że nawet nie masz nic nieprawdopo­
dobnego, by się powtórnie ukazać m iała w W iedniu misya poufna 
pruska w rodzaju tć j, jak a  spowodowała przybycie hr. Taufkirchen. 
Nie daleka przyszłość pokaże, o ile przewidywania dyplomatycznych 
kół wiedeńskich sprawdzą się. Jak  dotąd wszakże nie masz po temu 
widoków.

Za przykładem innych pism pólurzędowych „Correspondence 
de Berlin” zamieszcza szereg artykułów , m ających dowieść, że na 
Austryę spada wina za wszystko cokolwiek od dwóch la t świat niepo­
koiło, oraz że utrw alenie pokoju przez konferencyę największem je s t 
upokorzeniem wojowniczćj polityki, hr. Beusta. „Corr. de B erlin” 
oświadcza między innem i, że pisma pruskie przedłożyły opinii p u ­
blicznćj europejskićj szereg faktów, które będąc sprawdzone przez 
dokum enta księgi czerwonćj, dowodzą, iż gabinet wiedeński od 
dwóch lat nie przestawał spiskować przeciwko stanowi rzeczy, opar­
temu na traktacie pragskim , to je s t przeciwko utrzym aniu pokoju.

Dalćj jeszcze niż „Corr.” posuwa się „Nordd. Allg. Z tg.”, k tóra  
już wręcz grozi zerwaniem stosunków dyplomatycznych z A ustryą, 
m ieniąc politykę jćj polityką prowokacyjną. Dziennikarski zatem 
spór między Berlinem a W iedniem zaczyna przybierać coraz groźniej­
sze rozmiary; ze względu na tak wielkie widocznie rozdrażnienie pra­
sy pruskićj przeciwko Austryi, opinia publiczna słusznie po za spo­
rem dziennikarskim  bardzo ważnych domyślać się zaczyna powodów 
niezgody. Stosunki austro-prusk ie  zdają się wchodzić na niebezpie­
czną pochyłość, z którćj rychło zwrócone być powinny jeżeli omi­
nięte być ma ponowne starcie. Konferencya paryzka, mająca uśmie­
rzyć zawikłania turecko-greckie, znajdzie może sposób stałego pogo­
dzenia Austryi z Prusami-

Stosunki między Rum unią a A ustryą, pomimo dymisyi p. B ra- 
tiano, wcale się nie polepszyły. Były prezes ministrów po dawnemu 
agituje przeciwko monarchii austro-w ęgierskićj. W edług „Lloyda” 
peszteńskiego w pierwszych dniach r, b. odbyło się w Bukareszcie 
pod prezydencyą p. Bratiauo posiedzenie rady panrum uńskićj, 
na którem  rozbierano pytanie w jaki sposób zwróconą może być uwa­
ga E uropy na cierpienia Rumunów w Siedmiogrodzie. Postanowiono 
pozyskać w Berlinie, Paryżu, Londynie i P etersburgu kilka redakcyj, 
mająeych objaśniać publiczność co do polityki Madziarów zm ierzającśj 
do w ystąpienia Rumunów. Oprócz tego nadeszły do Pesztu pewne 
wiadomości o wielkich uzbrojeniach rządu  rumuńskiego.

Z powodu rozruchów, panujących w północnych W łoszech, rząd  
włoski skoncentrował znaczne siły m ilitarne pod G allarate, a  mini-
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s te r  wojny w ed łu g  „P erseveranza” powołał do pułków wszystkich ofi­
cerów i podoficerów n a  urlopie  będących.

B e r lin , 9 stycznia. „Nordd. Ali. Z tg ” wzm iankując  ponownie 
o austryackiój księdze czerwonej powiada: Ogłaszanie  depesz, k tó re  
urzędownie komunikowane nie były w dalszem nas tępstwie doprow a­
dzić musi do zerwania  s tosunków dyplomatycznych. O dpow iedzial­
ność za tego rodzaju  prowokacye spada  n a  cesa rską A ustryę  i na ra ża  
jć j  s tosunki polityczne.

Z agrzeb, 9 stycznia. N a  mocy rozporządzenia  zagrzebskiej 
jenera lne j  komendy w landwerze chorwacko sławońskićj zaprowadzoną 
będzie komenda w języku chorwackim.

Paryż, 9 stycznia. K onferencya rozpoczęła posiedzenia dziś
o godzinie 4 po południu.

M adryt, 8 stycznia. Na wielkićj uczcie w Sewilli, na  którćj 
obecuemi były wszystkie władze cywilne wysłano do E sp ar te ry  te le­
g ram , zawierający życzenie, aby bez względu na  formę rządu , ja k ą  
kortezy uchwalą, E sp a r te ro  s taną ł  na  czele państwa. „C orrespon-  
dencya” zaprzecza pogłosce o wysyłce broni przez karlistów do p ó ł ­
nocnych prowincyi Hiszpanii .

„Epoca” w zm iankuje  o pogłosce, stosownie do której w północ­
nych prowincyach H iszpan ii  pod dowództwem je n e ra ła  Milana de 
Bosch skouaentrowany ma być korpus, celem u trzym ania  spokojuości
w tam tych s tronach.

Lizbona, 8 stycznia. Na dzisiejszem posiedzeniu izby posel-
skićj dotychczasowy prezes gab ine tu  m argr.  L a  da B andeira  uw iado­
mił, że król księciu Saldadha powierzył otworzenie now ego  gab ine tu .

Konstantynopol, 7 stycznia. P o r ta  d rogą te legraficzną a m b a s a ­
dorowi swemu w P aryżu  Djemil Mehemed paszy p rzes ła ła  ins trukcye 
specyalne, k tó re  n ak a zu ją  mu zaprotestować i wystąpić z konferen-  
cyi, jeżeli narady jćj przekroczą pięć punktów  objętych u l t im a­
tum.

Konstantynopol, 8 stycznia. E sk a d ra  H o b b ar ta  paszy stoi je sz ­
cze przed Syrą.

{N ordd . A llg . Z tg : Ind. B I.)

TeJcgrnnij Handlowe.

Petersburg, 8 stycznia. Ł b j  żółty pierwszego g a tu n k u  w miejscu 
51%. Zyto  z dostaw ą w styczniu 8 j .  Owies z dostawą w styczniu  5 {. 
K onopie  w miejscu 38. Olej konopny w m iejscu 3 .50 — 3.80.

Liverpool, 8 stycznia. (Bawełna). Obrót, tygodniowy 82,480, 
z tych am erykańskićj —  , poszło na  spekulacyę 13,410, na wywóz 
19,610, na  handel 59,460, wywieziono rzeczywiście 15,493, dowóz t y ­
godniowy 53,698, zapas 341 ,990  bel.

Londyn, 8 stycznia. (Targ  zbożowy). Dowozy zagraniczne od 
ostatniego poniedziałku wynoszą: pszenicy 7,980, jęczm ienia  9,490, 
owsa 17 ,310  kwarterów.

N a  pszenicę b ra k  chęci ku p n a ,  in te res  leniwy po cenach prawie 
ostatnich; owies poszukiwany, droższy.

H am burg, 9  stycznia. (Targ  zbożowy). Na pszenicę i żyto  w 
miejscu b rak  chęci kupna, na  dostawę in teres  spokojny. Pszenica  z 
dostaw ą w styczniu za 5,400 U  122, w styczniu i lutym 122, w kwiet­
n iu  i m aju  122. Żyto  z dostawą w styczniu za 5,000 U  92%, w styczniu 
i lu tym  92, w kw iettn iu  i m aju  91. W ow.Ie spokojnie. K aw y  i cynku 
ceny lepsze. Oleju skalnego ceny utrzym ały się, w miejscu 16; z dosta­
wą w styczniu 15-J, w s ierpniu i g rudn iu  1 5 | .

Szczecin, 9  stycznia. (Targ  zbożowy). Pszenica  w miejscu 62 
— 72; z dostawą w styczniu 69%, na wiosnę 70, w m aja  i czerwcu 
7 0 | .  Żyto  w miejscu 5 2 —52J; z dostaw ą w styczniu 5 1 f ,  na wiosnę 
5 1 | ,  w, maju i czerwcu 52%.

P a ryż , 9 stycznia. Mąka z dostawą w styczniu 60.75, w marcu i 
kwietniu 62.50, w marcu i czerwcu 63.25.

Liverpool, 9  stycznia. (Bawełna). O brót 20,000 bel. Ceny pod­

noszą  się. ' ,
Middling Orleans 1 I f ,  middling am erykańska 11 J ,  fair Dholle-

r a h  9, middling fair Dhollerach 8{j, good middling Dhollerah 8 | ,  
fair  Bengal 7%, new fair  Oomra 9£, good fair Oo .^ra — , P ernam  I l f ,  
Sn&yrna 9%, E g ip tia  12 J, Orleans w transporc ie  — .

A ntw erpia , 9  stycznia. (T a rg  zbożowy). Ż y ta  ceny mocno się 
trzym ają .  {O lej skalny), rafinowany typowo-biały w miejscu 54%; na 
dostawę 54; ceny  podnoszą się.

B rem a, 9  stycznia. (Olćj skalny). S tan d a r t  white w miejscu 6f 
tał. w złocie: ceny niezmienione.

Manchester, 8 stycznia. Przędza,  notowania na  U ) .  W a te r  
30  (Clayton) 16J, Mule 30 dobry średni ga tunek  12%, W a te r  30  na j le -  
pszćj tkan iny  16 p., Mayol 40  1 3 |  p., Mule 40 lepszy ga tunek  niż Tay­
lor 16 p., Mule 60 dla Indyi i Chin — p. (Materye, notowania na 
sztuki); 8 J  U  Sh ir t ing  prim a Colvert 129 p., zwyczajne dobre M a­
kes 120 p.

( W. T. B ., T. B . f .  N . D ).

Magistrat Miasta Warszawy.
W  powołaniu się na trzyk ro tne  ogłoszenia swoje, zamieszczone 

w pism ach publicznych o poborze opła t za prawo handlu  i przemysłu 
tak  za 2 półrocze 1868 ja k o  też i na cały rok  1869, który  trw a tylko 
do dnia 1 (13 )  stycznia 1869 r. codziennie od godziny 9 z ran a  do 1 
z południa z wyłączeniem dni galowych i świątecznych, M agistra t na  
zasadzie Odezwy N aczelnika G ubernii  Warszawskiej z dnia 23 g ru d ­
nia (4 stycznia) 1868/9 r. N r.  13471 podaje do wiadomości powszech­
nej, że rewizya handlowa w mieście W arszawie naznaczoną została na 
dzień 10 s tycznia 1869 r., i że handlu jący , przemysłowcy i rękodziel­
nicy, którzy  przy takowój rewiyi nie będą  posiadać wymaganych 
przepisami świadectw i biletów, u legną  karom  w wysokości potró jnćj 
opłaty za świadectwa i bilety należnćj,  a zakłady ich bezzwłocznie za­
m knię te  zos taną .

P. O. P rezyden ta  Jenera lnego  S ztabu  Je n e ra ł-M a jo r  W itkowski.
M aczelnik kancelaryi Zdzitow iecki.

Korrespondencye Gazety Handlowej.
Gdańsk, 9 stycznia. W ia t r  południowy , pogoda łagodna.
Żadna zm iana na  ta rgach  zagranicznych zbożowych, k tó rą b y -  

śmy donieść mogli, nie zasz ła— ceny przedewszystkiem prawie te  
same, jednakże  żywsza chęć kupna  n ie  daje się spostrzegać  a in te res  
kupna  ograniczył się na  zaspokojeniu  własnych potrzeb konsumcyi, 
do czego bezwątpienia łagodna  zima nie mało się przyczynia.

Pszenica  na  naszym ta rg u  zawdzięcza swoją wartość szczupłym 
dowozom, notowane zaś ceny w osta tn im  naszym sprawozdaniu z 
ś r o d y  pozostają  te same; od środy sprzedano  około 250 łasztów.

Ż yto  i  Groch dobrze płacono.
Jęczm ień  niezmieniony w cenie.

B . Toeplitz & Comp.

Londyn, 2 stycznia. O prawdopodobnym stanie ta rg u  pienię­
żnego w r. 1869, pisze „Ekonom ist” co następuje: Wiele wskazówek 
przemawia za tćm, żeśmy doszli k resu  najcięższego przejścia. Nie by­
ło może nigdy epoki, w którćj tak  trudno  było bezpiecznie i zysko­
wnie pieniądze ulokowywać, ja k  dwa ubiegłe la ta. Obecnie s tan  rze ­
czy po części się zmienił, j a k  to wielki barom etr  ta rgu  pieniężnego, 
stan banku  angielskiego, wskazuje. Redukcya w funduszu  rezerwo­
wym banku, w s tosunku  do roku  zeszłego, wynosi 2 ,888,445 E .  w za­
sobach metalicznych 3 ,615,870 E .  Cyfry te jasno  wskazują, że gdy­
śmy z początkiem r. 1868 posiadali rezerwy więcej niżli było p o t r z e ­
ba, dziś natomiast,  posiadamy je j m inimum tego. czego nam potrzeba. 
Cóż więc właściwie uległo powiększeniu w osta tn im  roku: zasoby 
pieniężne, czy żądania? T rudno  nam przypuścić, aby to było pierw­
sze. Pomiędzy innemi bowiem walczy przeciwko tem u  stan  depozytów 
banku, które ja k  wiadomo, są zaoszczędzonerai kapitałami bankierów 
i w których nas tąp i ła  redukcya w stosunku do r. z. o 2 ,166.010 E .

Rok w którym handel tak  nizko podupadł,  nie dozwala robić za­
oszczędzeń. Możemy to ja k o  prawidło postawić, że tam gdzie, [docho­
dy celne nade r  znacznie  się zmniejszają, tam oszczędności k ra ju  wię- 
kszćj jeszcze u legają redukcyi.  Większość ludzi nie zrzeka się by- 
najmnićj swych nawyknień, ale woli raczćj oszczędności swych zaprze­
stać, aniżeli w zwykłym trybie życia jakiekolwiek zmiany zaprowadzić. 
N iekorzystny stan  interesów niweczy wprzód zysk przewyżkowy kapi­
talistów, zanim dochód średnich  klass ludu ukróci. Z drugićj znów 
strony żądania  kapitałów  nie powiększyły się. Wywóz wynosił w p ie r­
wszych 11 miesiącach 1866: 173,9 mil., 1867: 167,9, 1868: 164,8 mil. 
E .  Przywóz wynosił w pierwszych 10 miesiącach 1866: 206,2, 1867: 
191,7, 1868: 197,4 mil. E .  Większa tedy po trzeba kap i ta łu  nie o k a ­
zała  się wcale. N ie je s t  to podług nas bynajmniej pewną w skazó­
wką, że wiele gałęzi handlu  s ta ły  się zyskowniejszemi, niż dawnićj; 
ale i tu  są  n iek tó re  wyjątki.  Klęska bawełniana, jeże li nie w pierwo- 
tnćj swćj sile, to je d n ak  zawsze jeszcze daje się dotkliwie czuć. W  tym 
in teresie  nie osiąga się żaden, albo mało co zysku. Żądanie kap i ta łu
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nie wzrasta, pomimo, że w wielu gałęz iach okazuje się  większy ruch, 
większa działalność niż zwykle.

Natom iast zaś przemawia wiele wskazówek za tćm, że obcy po­
życzający, a zwłaszcza zagran iczne rządy, w miarę potrzeby i możno­
ści z żądan iam i swemi możebnie tu  się  zgłaszać będą. Nie mówimy 
prawdopodobnie  ale możebnie zw iększenie się żądań  kap i ta łu  może 
nas tąp ić  w skutek  wojny. Nie obawiamy się, aby Anglia  w tćj woj­
nie b ra ła  udział, jednakowoż wątpimy, aby rzą d  nasz zdrową powodo­
wał się polityką: obawiamy się, aby nie czynił za mało, lub za wiele. 
Konferencya wielkich mocarstw w kwestyi tureckiój,  podobną je s t  do 
konferencyi blizkich krewnych w celu omawiania tes tam entu  bogatego 
wujaszka. S ą  zgodni w wyrażeniach grzeczności, dopóki ten żyje; wy­
buchają  gniewem i złością gdy umrze. Z takich narad  tylko złe m o ­
gą  wyniknąć nas tępstwa.

(Dokończenie nastąpi).

Sprawozdanie tygodniowe giełdy warszawskiej.
Pod względem politycznym tydzień o s ta tn i  zupełnie niczem się 

nie odróżnił od tygodnia poprzedniego. Te same nadzieje, to samo 
mu towarzyszyło zaufanie z jednćj,  j a k  równe powątpiewania, n iedo­
wierzania i obawy nie opuszczały go z drugićj strony; aż w końcu 
konfereucye jednym  upragnione,  d rugim  nie dostateczne, zebrały  się 
istotnie, aby wszystkich zarówno zaciekawić. Po giełdach eu rope j­
skich dostrzegam y życie nadzwyczajne o tćj porze roku; speku lacya  
papieram i wybujała w sposób tak  uderzający, że miejscowi sp ra w o z ­
dawcy giełd darem nie  się silą na wynalezienie uzasadnionych p rz y ­
czyn dla wytłumaczenia takiego zjawiska. Kiedy przed tygodniem 
i wcześniej głównie giełdy P aryża  i W iednia  tylko odznaczały się 
swemi falowaniami kursowemi, w os ta tn im  widzimy i londyńską i b e r ­
lińską uniesione nam iętnością  spekulacyjną.  Czy to na  długo, czy 
to, na  seryo? trudno  to przewidzieć; ludzie fachowi jednakże ,  którzy 
z dala tem u rojeniu  się owych ułów giełdowych bez nam iętności 
i z usposobieniem chłoduem się p rzypa tru ją ,  nie ta ją  się z p rzekona­
niem, że owe wysilenia widocznie są  sz tuczne i nac iągane tylko i że 
w k ró tk im  czasie najm nie jszy  zwrot, najm nie jsze  zboczenie chorą­
giewki politycznćj, op łakaną  musi za sobą pociągnąć reakcyę, a z n ią  
w następstwie niezliczone s t ra ty  pieniężne i klęski finansowe.

Ile w tem zdaniu rzeczywistej j e s t  prawdy, trudno  nam w odda­
leniu  wyrozumieć, chociaż przyznać należy, że rapo r ta  z owych g ie łd  
nadzwyczajne przynosiły nam  kursa ,  do k tórych od dawna nie byliśmy 
przyzwyczajeni. Nie będąc wszakże p e s y m is ta m i ,  wolelibyśmy by 
się przynajmniej k u rsa  naszych wartości na giełdzie berl ińsk ie j  dalćj 
jeszcze w tym samym k ie runku  posuwały ja k  w tygodniu ub ie ­
głym i abyśmy choć na tej drodze znaleźli sposobność tańszego za ­
ła twienia naszych s tosunków  międzynarodowych i z sąsiadami. P o ­
równawszy krańcowe ra p o r ta  giełdy berlińskiej z osta tn ich  dwóch 
tygodni,  widzimj7, że ku rsa  naszych walorów z ubiegłego tygodnia 
podniosły się ja k  następuje: weksli petersburgsk ich  z k ró tk im  te r m i ­
nem  o 1 g ,  takież weksle z te rm inem  długim  i warszawskie o § g, 
obligów sk a rb u  o |  f , listów likwidacyjnych o jj §, pożyczki premio 
wśj pierwszej emissyi o 1 g, drugiej emissyi o J  §, listów zastawnych 

1 J  g, a akcyj bydgowskich o 4 |  g. Jednych  tylko biletów banko­
wych kurs obniżył się o |  g, a chociaż to pozornie rzecz mało znaczą­
ca, jednakże służy nam za dowód oczywisty, że podwyższenie kursów 
innych wartości naszych, zawdzięczamy nie rzetelnćj potrzebie wzaje­
mnych s tosunkach z nami ze s trony sąsiedniój, ale wyłącznie szałowi 
spekulacy jnem u kapitalistów pruskich, lub  giełdowych graczy berliń 
skich, którzy ju tro  z równćtn upodobaniem gotowi rzucić się na inne 
wartości obce, porzucając nasze bez żalu dla siebie, ale ze s t ra tą  dla 
nas.

N a giełdzie naszej w takiern położeniu rzeczy a może też i w o- 
b aw ie  o możliwą nietrwalość onego, objawiła s ię  nadzwyczajna czyn­
ność w transakcyach  wekslowych, odbytych w większych rozm iaraeh 
aniżeli od kilku  tygodni ostatnich. Wysokość ażya zagranicznego 
wszelako nie cofnęła się w s tosunku odpowiednim do podwyżki kursów 
naszych wartości w Berlinie, chociaż nawet i k u rsa  rem es  zagranicz­
nych w P e te rsb u rg u ^  Rydze jeszcze cokolwiek s taniały; cała reduk- 
cya naszych kursów ogranicza się do obniżenia weksli p rusk ich  o £, 
*1 ,  § (z 120 1 1 9 |  na  120, 1 1 9 ^ ) ,  londyńskich o J  § i paryzkich  o j ,
I  §, czego przyczynę prawdopodobnie tylko w powiększonćj chęci k u ­
p n a  szukać wypada.

Ożywienie czynności giełdy naszćj nietylko w obrotach wekslo­
wych się w tym  tygodniu  objawiło, ale też i do transakcyj w papie- 
ach publicznych się rozc iągnęło .  Kupowano z różnćm  powodzeniem 
listy zastawne pierwszćj a  więcej jeszcze drugićj  seryi,  a  chociaż tćm 
samem ku rsa  ich codziennie  nie utrzymały się na  równej wysokości, 
jednakże w końcu tygodnia  k u rs  seryi pierwszej popraw ił się  o x£, £ 
g a seryi drugiej o 1 r £, 1 J  °. L istów  likwidacyjnych n a  początku 
tygodnia mnićj poszukiwano, zdawało się naw et,  że nas tąp i  znacznie j­
sze ich obniżenie; tymczasem następnych dni chęć kupna się coraz wi- 
docznićj wzmogła, a ku rs  ich w końcu podniósł się o, 1, 1 f § §.

Biletów banku  Cesarstwa, czteroprocentowych metalików i p ią  
tćj pożyczki Stieglitza nic, albo bardzo drobne tylko kwoty ofiarowa­
no, t ransakeye wszakże n ie  miały miejsca.

Premiowćj pożyczki większe ja k  od dawna sumy były ofiarowane 

i łatwych znalazły nabywców. K urs  tego papieru  u nas ju ż  był wyż­
szy aniżeli w P e te rsb u rg u  i Berlinie, a  w końcu tygodnia n a w e t  j e ­
szcze się o 1 | ,  11 * podniósł chociaż losowanie jego  tak  je s t  bliskie.

Z akcyi kolei żelaznych tylko bydgoskie były poszukiwane 
i w dość znacznych sumach nabywane; kurs  ich odpowiednio do no to ­
wań na giełdzie berlińskićj i u  nas się podwyższył w końcu tygodn ia  
o 4, 4}  g. Sztuki storublowe wszakże zachowują zawsze jeszcze r ó ­
żnicę o 1 do l i  g niższego k u rsu  od sz tuk  pięciosetrublowych.

Kronika wiadomości krajowych i zagranicznych.

M edyolańskie losy. ( Mailand- Como-Rentenscheine ), losowanie 
z d. 2 stycznia 1869 r.

Soria 30 Nr. 159, 20,000 fi.
Nr. 1843, 5000 fi.
N. 617, 2000 fi.
Nr. 401 i Nr. 929 po 800 fi.
Nr. 2729 i Nr. 1745 po 500 fi.
Nr. 2865 135 179 i 416 po 300 fi.
Nr. 472 786 1000 2260 3061 i 3261 po 200 fi.
Nr. 163 1268 1333 1463 2035 2066 2401 2638 2868 3395 3414 

3536 i 3561 po 100 fi.
Nr. 91 296 343 421 470 558 616 700 1100 1232 1357 1992 

2228 2320 2736 2923 3097 3273 3328 i 3480 po 50 fi.
Resztujące Num era wygrały po 14 fi

— W duchu ogólnćj ustawy wekslowśj, wydano ostatniemi czasy 
w Najwyższym trybunale  handlowym berlińskim, n iek tóre  in te re su ją ­
ce orzeczenia prawne, z k tórych najważniejsze tu  przytaczamy. I  tak ,  
wystawca ciągnionego wekslu na własne zlecenie, wolnym je s t  od zwro­
tu waluty, jeżeli na  indossie zaznaczył wyrazy „bez ewikcyi“, lub in ­
ną formułę od gwarancyi go uw alniającą .  W brew  powszechnemu 
w handlowym świecie m niem aniu , jakoby  przez wystawienie wekslu 
dług pierwotny się znosi, t rybuna ł /p rzy ją ł ,  iż umorzenie to wtedy ty l­
ko ma miejsce, jeżeli umorzenie] p ierwotnego d ługu przez nowy 
weksel wyraźnie zostało zastrzeżonćm, inaczej oba długi zostają obok 
siebie w swćj mocy. Jeżeli na  wekslu ciągnionym; p ła tnym  w pewnym 
czasie po produkowaniu zaznaczone zostało przez a k c e p ta n ta  przy ję­
cie, ale bez daty, a następnie w sku tek  niepłacenia spisany był p ro ­
test, powód zaś dla b raku  daty w akcepcie  a z tą d  i w proteście b y ł  
oddalony, natenczas wolno będzie powodowi już  po upływie te rm inu  
nowy protest spisać i takowy będzie miał wszelkie skutki prawa.

— Zapasy zbożowe w Londynie w dniu 1 stycznia 1869 r. wynosiły 
pszenicy 427 7 (w r. 1868 7309). Żyta 1119 (w r. 1868 l600 ;  jęczm ie­
nia 5753 (w r. 1868 1257). Owsa 251 (w r. 1868 187),

O G Ł O S Z E N I  A.

M A G A Z Y N  II U K T O  W Y  H E R B A T Y

p rzy  u licy IJanielewiczowskiej N r . (J19j20.

O debra ł  T ranspo r t  Szpagatu  letniego zupełnie suchego dobrze wyro­
bionego i  czystego i sprzedaje w partjach  po 50 Pudów po cenie rub li  

(Nr. 1459— 3 — 3) 3 kop. 50  za pud. (18035)



Do założenia farbiarni w Królestwie Polskiem, w miejsco­
wości szczególnićj temu odpowiedniej, dwóch młodych ludzi, 

gruntownie z fachem tym obeznanych, poszukują jednego lub kilku 
wspólników komandytowych z kapitałem 100,000 rs.

Zgłaszania się i zapytania uprasza się podawać pod adresem L. 
W. przez bióro ogłoszeń H. Englers w Lipsku.

(Nr. 1448) (18897)

Żądany jest młody człowiek, posiadający język 
niemiecki i polski, i obeznany z czynnościami kantoro- 
wemi.

Piśmienne oferty przyjmuje Redacya Gazety Handlowej pod lit. 
L. K. Nr. 20.

(N. 1 3 - 2 - 3 )  - (19521)

Uzdolniony Buchalter i Korrespondent, w języku 
Niemieckim, mogący udowodnić iż podobną posadę 
w Domach Handlowych zaymował; może natychmiast 

znaleść pomieszczenie.
Tylko osoby zupełnie wykwalifikowane i wybornemi świadectwa­

mi opatrone zgłaszać się winny.
Wiadomość w Redakeyi Gazety Hendlowśj.
(Nr. 16 - 1 - 3 )  (19355)

KANTOR VVEXLU l LOTERYI 
A . W E R T H E JM

istniejący od lat 30-stu przy ulicy Miodowćj, pod filarami, przeniesio­
ny został na ulicę Rymarską do domu JW . Hr. Aug. Zamojskiego Nr. 
47 le, wprost Banku Polskiego.

(Nr. 1 5 - 2 —3, (19471)

BSS3* Zaopatrzeni w chlubne świadectwa mogą znaleść pomieszczenia:
1. jako Expedytor na drogach żelaznych oraz
2. znający dokładnie język ruski w kantorze. Bliższych szcze-

w*

gółów dowiedzieć się można w kantorze Towarzystwa 'aasekuracyjno- 
transportowego, przy ulicy Miodowćj pod filarami od godziny 6 —8 
wieczorem. (Nr. 1456—2—2) ( 030)

M Ł O D Z IIS IfllS C  z zacnego domu, wieku lat 
15, ukończywszy 5 klass, pragnie umieścić się w han­
dlu, na zupełną opiekę. Wiadomość w Składzie her­

baty J. Stanisławskiego Nr. 476.
(N. 18) [(19533)

Dyrekcya Drdg Żelaznych:
Warszawsko- Wiedeńskiej i Warszawsko-Bydgoskiej.

Podaje do powszechnćj wiadomości, że do dnia 15 stycznia 1869 
r. włącznie, przyjmowane będą w Biórze Dyrekcyi opieczętowane de- 
klaracye na dostawę podkładów w ciągu r. 1869, mianowicie:

51,000 sztuk podkładów dębowych zwyczajnych 
18,500 ,  „ sosnowych „
35,843^ stóp biez. podkładów dębowych pod rozjazdy 
15,361% B „ „ sosnowych „ „

Otwarcie deklaracyj, które opatrzone być winny czytelnym na­
pisem:

„Deklaracya na dostawę podkładów dla Dróg Żelaznych 
Warszawsko-Wiedeńskićj i Warszawsko-Bydgoskićj w cią­
gu roku 1869”,

nastąpi w dniu 15-stym stycznia o godzinie 11-ćj z rana w obec sta- 
wających deklarantów.

Dostawa pierwszych dwóch gatunków podkładów może być po­
bieloną na partye nie mniejsze jak po 8,000 sztuk; trzeci zaś i czwar­
ty gatunek tylko w całości może być dostawiony.

Warunki dostawy mogą być przejrzane każdo-dziennie, wyją­
wszy niedzielę i święta; w godzinach biurowych w Kancelaryi Dyre­
kcyi a nadto w biórach zawiadowców Stacyj: Warszawa, Skierniewice, 
Petrokow, Częstochowa, Sosnowice, Łowicz i Kutno.

Warszawa, dnia 17 (29) grudnia 1868 r.
(N. 2 - 2 - 2 )  (D. W.)

K u rs a  G ie łd y  W a rs z a w s k ie j .
I arna 11 i z a. 9

Monety t Banknoty.

P ó łim p e r ia ł.............................. R s .
N apoleondor............................ „
D ukat w a ż n y .................................
R ubel s r e b r n y ........................ „
T a la r  p r u s k i   ( — % ) „
Gulden a u s try a c k i..  ( — °/o) »

Papiery publiczne.
Listy zastaw ne loo  rs . 1-a ser.
L isty  zastaw ne lo o  rs . 2-a ser.
>,% L is ty  likw idacyjne . . ,.

Obligi Tow arz Kre. Z .z a lo o R s .
Obligi skarbow e rs . loo  . . .  „

„ cząstkowe złp . 5 o o . . „
Certyfi. ban. A z łp . 300 . . .  „

„  „  B 2 0 0  op. k u p . „
„  d itto  bez p ro . .  „

Akcye ko l- że l. W. W .% . .  „
3%  obiig. W . W . 500 t r . . .  „
Akcye kol żel. W . B  „
Akcye Żeg. P a r .r3 .  100 . . .  „
B ilety skarb , loo  r s   . „
C ert. kom . likw ioo  r s   „
5%  bil. P aó . loo rs . op. kup . „
4 %  m etal, za  sier. , *  • • • »

d it o za lu ty  (® «/„. „
5-ta pożyczka (■“ •••  »
6-ta •)
Akcye w ielkiej kom panii 

kó le t żel za  125 r s . .  . • ,, 
ąl/,0 0 obi d tto  2000 f. 500 „
Nowa poży. ros. 50 ,0 zr. 1864 „

„  ,, „  „  z r .  1 0 6 6  „
5 %  Akc. k żel. W. T eres lib „
Oblig. d itto  ditto  . . .,
5%  „ F ab r. Łódzkie . . .  ,,

Weksle.
B erlin  100 t. 2 m .(1 1 9 % ll9 , /,»'>„ 

ditto  k rótk i (119%  */»).,
G dańsk d tto  dto (i39</, ' / , ) ,
M oskwa 1 0 0  rs  1 m ie s . . . . „
P e tersb u rg  100 rs. k ró tk i „

ditto  1 m ies...........................  „
W iedeń 150 fi. 2 m. (1 0 1 %  - ) „
H am burg 300 Bn:k ditto  . . „

ondyn 1 ft st. 3 mies. . . . „
P ary ż  300 ir. 2 m ies............... .....

"Wartość kuponu: L ist. zast. 21 
Obi s k . l l i % . Poż. prem. 1 em. 247% , 2 em

żąda. j płacono

- ___ —
— — —
— — —
— — —
— — —
— — —

84.30 83.95 83 66
79 5 78.55 78.67
67>0 67.30 67.57
99.50 — -
— ■— —
— — —
— — —
— — —
— — —
— — —

es 67.50 67.
— — —
— — —
— — —-
87.50 87. -

100.75
101.

100.7?*
101.

— — —
— — —
— — —
— — —
— —

139.25 133.75 138.50
1 3 7 .5 0 — —

9450 94
— — 90
— — —

107.77 107.62 107 77
• 07.70 107.40 107.63
107.55 107.32 —

99 98 —
ICO 99.83 —
99. ___ 99
91.'"0 — 91.59
- — —
7.35 7.33 -

87.75 87.60 87.45

/.. L. likw. *5 %

Kursa telegraficzne.
(Ajencyi R udo lfa  Okręt)

D yskonto.

lOk8/,.

B erlin , dnia 9  stycznia.

ety Banku Rossyjskiego dto 
W exle na W arszawę z te t. kr. dto 

dto „ P e te rsb u rg  3 tyg. za loorr. 
d to  „  ,, 3 mies. dto
dto „  Londyn 3 mies. za 1 f. st. 
d to  „  Paryż  2 „  3 0 0  tr.
d to  „  Hainb. 2  „  za 300 bmk
dto  „W ied eń  2  ,, za  150 z łr.

Listy zastaw ne 4° .  . . . za  90 rs.
L isty  likw idacyjne ...........................
Obligacye skarbow e 4 %  .. dto 
K oleje R osyjskie po 125  rs. za 93 rs. 
Akcye Drogi Ż el. T e re sp o lsk ie j.. 
Obligacye D rog iŻ el T erespolsk iej 
Akcye Drogi Żel. W arsz.-W ied 
Akcye Drogi Żel. W arsz.-Bydg
1-sza pożyczka prem iowa z r. 1864
2-ga „ „  z r. 1866
Żyto na targ u  . . . i f  w isp e l.ao o o

d to , ,  dostaw ę, ł £  cel. M y h :2442
fut. ros. w jesień

4°

W ie d e ń .
W exle n a  Londyn ................ ..

,  „ H am burg
„ „ P ary ż  .............

Pożyczka N arodow a. . . .  . .
3-proc. M etaliki ....................
Akcye B anku K redytow ego.. 
Dyskonto.........................4°/0

Paryi.
R e n ta  3 %
R enta w łoska   ...............
\kcye  K redytu Ruchomego .
D y sk o n to ............... ..  . s %  %

I ,o n d y n .
3%  P ap iery  (Consols) . . . .  
Dyskonto................. 3%

z d .  9

S2J t
82V. 
SI*/. 
90% 

G 22 
8 O3/ .  

1*0 
84 
64
56*/.
66aż8
82 lU

77
57s/b

118 'It 
115' ,
83’/.
523/ .

119.80
e8.*o
47.70
65. 0 

61. 
254.50

70.40
54.70

282

'4

z d. 8

82 '/6 
82%  
91* 4
90%

84
65%  
56% 
66 V4 
82‘/s

7 7 »/4 
5 7 ' ,  
62 V, 

118% 
115'/,
5 3 '/ ,
52 '/,

119.70
88 .20
4 7 . 6 0
65.90
61.40

254.

70 20 
54.60 

281

923/4

Tarci Wara zawsltie 
a dnia 11 stycznia.

Cze- korzec
tw ert od— do

rs, 1 k. rub. sr. i kop.
Pszenica od 240 — 2S0 rnut. 10 48 5 70 6 65
Z y to . . .  od 230 — 210 „ 8 40 4 85 . 6 25
Jęczm ień 4 i2-rzęuow y ..  . . . 7 44 4: 35 4 65
Owies ......... ...................... 5 4 2 85 O 16
G ryka............................................. — — --- —
R zepik z ix n o w v ........................ — — — - —
Rzepak rapp . z im o w y .............. — — ! - — —
Siemie ln ia n e .............................. — --- . — __ —
Groch polny................................. — -- _ -- —

„ cu k ro w y ........................... — — — — —
K a s z a  ja g ia n a ......................... — -- --- — *—

jęczm ien n a ................... — — --- --- --- —
gryczanna g ru o a ......... — WWW — — — >•-

d ro b n a .. . . _ — --- — --- —
VI ka par. pszenna 0 0 0  pud. — — — --- — —

u o "'0 u T — — —r *— ---
?5 i>

11.. „ .. - —
., żyt. py t.N . 1 i 2 „ — - m - — —

J a r z y  ny: K arto tie  ............ 1 68 1 — 1 5
B u ra k i ............................. _ — — —
K apusta  zwycz. pud. —

O k r a s a :  M asło św ieże m n t — — — — — —
ditto  s o io n e .. pud. —

Olej rzep a k o w y ..............  pud — — — - —
ilej ln ia n y ......................... pud — — —* *—

Śledzie szkock ie  . . . .  beczka" - — — -- —■
., a n g ie ls k ie . . . beczka" - -- ----- -- —-

S ia n o ................................... pud" — — — 25 — 30
S ło m a ................... .............. pud' — — ----- \V k --- 20
Drzewo o p a ł. tw ar. sąż . kub" — — ----- — --- *r

„  ., m ięk. ditto — — - —*■ |
D o w o z y !

Pszeu. 500, Żyta 800, Jęczm - 400 Owies 600.

Cena Okowity rinia 11 stycznia.
W ia d r o  o d  r s .  2  k o p .  6 4 do  rs. 2 k o p . 7 0 4

Z i g a r n i e c  o d  r s .  -  k o p .  86 do  r s . -  k o p . 88

W ysokość wody a s  rzece W iśle 
dnia l l  stycznia stóp 4 cali lo. 

Odwilż.

. . _T _____ pod W arszaw?
K ursa w alut zagranicz. dziś słabsze, obroty w wę­

z łach  średnie. L isty  zast. p łacono  wyżój, listy likwid.j 
po  kursie  ostatnim .

W arszaw a, dnia 3 0  grudnia ( 1 1  Stycznia) l - 6 - y 9 r . — Za pozwoleniem cenzury Rządowej.— w D rukarn i Gazety P o lsk ić j.-  R o d a k t o r  Iłudoii' Obfgt

Poczty  o d ch o d zące!
C o d z i e n n i e :  O m nibusy ,  u o  L u b l i n a  o 1 p y . j d o  żiado 

iiiia o I O r. i 3 w.; do  Nowo-GieorgieWBka(forteey) o 4 
pn.:  d o  S o c h a c z e w a  o 6 w . — K a r e t y : a o  L u b l in a  o 1 y-p 
po fcomiy i S u w a łk  o 2 p p . ; do R a d o m i a  i K ie lc  o 6 m .  3 
p ; o p ró c z  t e g o  w y p r a w ia n ą  z o s ta je :

W P o n ied zia łek . Wózkowa: do  Piaaeczna 
południe

o  19  w


